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KURYER LITEWSKI 


> Wilnie we Srzodę dnia 7 


Października v. s. 1852 Roku. 


) 


Wsrjanomości KRAJOWY. 


BE i 
i 


Rio Kawalerami woyskowego ordarn S; Jerzego 
Ciey klassy, nayłaskawiey mianowani : Naczelnik 
astey dywizyj grenadyerskiey, Jenerał-Porucznik 


grjumow ; sprawujący obowiązki Jenerała- K wa- 


- armistrza Armii Dziatającey,Jecerał K wstermistrz 
Adial 69 Sztabu Jeco CesańskieY Mości, Jenerał- 
ki si ant, Jenerat-Porucznik Wełdhardti Naczelnik 

°y dywizyj Pieszey, Jenerał Leytnant Gołowin. 
„= Głowa” miasta St.-Petersburga, Radca, Kolle- 
kalay; Kusow , nryłaskawiey mianowany Kawa- 

erem orderu S. ZPzodzimierza Soini OS) 
7 Erez naywyższe ukazy JEGO. GesARSKIEY 

Mości do Rządzącego Senatu TH 4 FP rześnia, w 


PA po wysłużeniu lst prawem: ustanowionych 
at 64h teraznieyszych, nayłaskawiey wyniesie- 
1: Radea kolegialny, Radca Rządu Obwodowego 


linowicz 'muazyow; Mińskiego Cypryan B 
| cie Genzacy yyy 07 się przy Wileńskim Komia 
Szkoły powita Norbert Jurgiewicz i Dozórca 


rowe i 8 kl. Rodziewiczowi od 16 sie 


. 


gorliwością służby, były urzędnik Ata. h PE 
assy Z- 


nego, © uformowynie i uzbrojenie pod przywódz 
P héndy buntowników z różnego sťa- 


zi: 


sądu, do wszystkiego się zeznał. Głównodowodzą- 
cy 1374 Armią postanowił : Porucznika Petryń- 
skiego, za wszystkie wymienione przestępstwa, 
pozbawisszy rang i szlachectwa, zesłać do Sybe=, 
ryi na zaludnienie, i konfirmacyą tę podobało się 
CzpsanRzosI JEGoMości 27 zeszłego augusta potwier- 
dzić w całey jey mocy. 

— Ukszy z Rządzącego Senatu: 1) d. 18 wrześ, 
z igo Departamentu, o uznaniu  Konsulami Sta» 
nów Zjdnoczonych Amerykańskich, Džon Ralli 
w Odessie i Henri Szirlin w Taganrogu i wo- 
kolicach tych portow. 

2) D. 19 »rześ. z 1go Departamentu: o wpro- 
wadzeniu nowego, naywyżey utwierdzonego, 
porządku zdawania rachunków w Ministeryum 
Narodowego Oświecenia od początku przysziego 
3852 roku. z 

, 5) D.21 wrześ. 1851 roku z 1go Departamen- 
tu: o tém , ażeby niedoimki w poszlinach , usta- 
nowionych za wpisywanie do rejestrow aktora- 
tow, stosować do uzyskania na urzędach sądowych. 
? 4) D. 22 września 1851 roku z 1go Departa- 
mentu: ò oddawaniu przeznaczonych do Syberyi 
na zaludnienie, ale nie ukaranych katowskiemi 
rękami areszłtantów, do woyska. : 

5) D. 23 września 18351 roku, s 1g0 Depar- 
tamentu, o kursie monety srebrney na przyymo- 
wanie do Kassy w roku 1862. — Rubel srebrny 
ma się liczyć 5 r. 6ok. i “ 

6) Duis 23 września 1851 roku, z 1go Depar- 
tameniu, o wypuszczeniu trżeciego oddziału bile- 
tow Podskarbstwa Państwa. (Gr. 8.) 


Z wiadomości, dotąd ogłoszonych, juž wiado- 
mo, że wisrołomność wodzów woysk polskich, 
przez niedotrzymanie umowy 26go Sierpnia, zmu- 
siła Główn'dowodzącego Armią naszą, do wzię- 
cia na nowo oręża, Pierwszym owocem tego przed- 
się zięciś było zniszczenie korpusu Romarino — 
Teraz Głównodowodzący 1szą Armią donosi Jeg- 
+60 Cnsaaskizy Mości o now óm, świetaćm zwycięz- 
twie, odniesionóm przez woyska nasze pod wodzą, 
Jen. Atjatanta fiżdigera i Jen.-Porucznika Kras- 
sowshńiego, nad potaczonemi oddzistami powsteńżów 
polskich, Różyckiego i Kamińskiego, pobitemi na 
głowę, umieszGzamy tu naypowinnieyszy rapport 
Głównodowodzącego , zawierający szczegóły tey 
sprawy. ; : ż 

Rapport Głównodowodzącego sszą Armią 
Jenerat- Feldmarszatka, Hrabi Sackena , zd. 16 
Frześvia b. r. ABS 

„ Miałem już szczęście donieść Waszny Qe- 
SARSKikY Mości, že Naczelnik Głównego Sztabu 
1szey Armii Jen.-Por. Krassowski, po pobiciu po- 
wstańca Romarino, udał się do korpusu Jen.-Ad= 
jutanta Rüdıgera, głzie zamierzał pozostać do koń- 
ca wyprawy przeciw Różyckiemu. Teraz otrzy” 
matem doniesienie od niego , a spółcześnie i od 
Jen. Adjutanta Riidigera, że korpus tego ostatnie- 
go, wzmocniony dwiema brygadami 24tey dywi- 
zyi pieszey, dywizyonem tey dywizyi ułanów 1 
półkami kozackiemi, Półkowników : Pimenowa i 
dljina, 10 b. m. o 2giey renney, wyszedłszy z 
wsi Wyszmunt, dognał przed wieczorem oddziały 


Różyckiego i Kamińskiego , liczące od 7 do amia 


tysięcy ludzi przy gour działach w miasteczku Ła- 
A Jenni iain Krassowski, nie czeka-- 
jąc przybycia piechoty , z samą jszdą silnie atta- 
koweł rokoszan, złamał ich i rozbił zupełnie na 
wszystkich punktach tak, iż tylko nadchodząca 
noc urałowała pówstańców, którzy uciekli w nay- 
większym meładzie. trzy tém Czernihowski półk 
konnych strzelców zniszczył cały batalion piecho- 
ty, broniący się zapatmiętale, położywszy większą 
część jego na mieyscu i' wziąwszy 150 ludzi w 
niewolą.” - Bi a 
„bo tey porażce, woyska powstańców, dnia 
11 b. m: rozdzieliły się: Różycki pociągnął ze 
swym oddziałem na Chmielnik i Pińczow , a Ka- 
miński z 1500 ludźmi piechoty i 1200 jazdy, przez 
Szydłów i Stobaicę, gdzie Jen.-Porucznik Kras- 
sowski znowu dognawszy tego ostatniego i zadow* 
szy mu okropną klęskę, zmusił do ratowania się 
nagłą ucieczką. Ażeby nie pozwolić Kamińskie- 
mu schronić się do Krakows, Jen. Porucznik Kras- 
sowski z niestychaną szybkością ścigał go, prze- 


stracili 115 oficerów i 4,650 wystia A 


$ 
` 


śzedł wbrod rzekę Nidę, przy wsi Żurawniku, i 


©zrobiwszy ze 55 wiorst marszu, napędził powstań- 


ców w przyjaźney pozycyi przy m, Skólmierzu, 
przypuścił stanowczy attak , spędził z pozycyi i 
ns nowo zbił na wszystkich puaktach; 4 balaliony 
piechoty, uciekające na przestrzeni sześciu wiorst, 
zostały częścią zrąbane, częścią wzięte w niewo- 
lą; jazda zaś powstańców, lubo stawiła mocny opor, 
lecz nie wytrzymawszy w końcu gwałtownego at- 
taku naszey waleczney i niezmordowaney jazdy, 
uszła z pośpiechem. Śocigano ich do samey linii 
pograniczney rogatki Krakowskiey, dokąd Jęn. 
Kamiński schronił się, nie więcey, jak z pięciu 
oficerami i bez żadnego żołnierza: wszyscy bowiem 
inni zostali albo pobici albo wzięci w niewolą. 
Tymozasem Jen.- Adjutant Rüdiger z równą? szyb= 
kością, puścił się z głównemi siłami swetni w po- 
goń za Różyckim, Tylna straż tego ostatniego, 132 
b. m. dognana za wsią Michayłowem przez od- | 
dział woysk Jen.- Adjut. Rüdigera, pod wodzą Jen.- 
mejora Płochowo, była bodobeśśż csłkiem rozbi= 
ta i straciła 27miu oficerów i 1200 Żołnierzy wsię- 
tych w niewolą.” ; 

„W tymże czasie posłany przez J. K. W. Xię- 
cin Adama Wirtemberskiego Półkownik Glase- 
nap napadł ż oddziałem na stanowisko rokoszan 
w Wąchocku, położył na mieyscu 150 ludzi, a 
79 wziął w niewolą. Tenże oddział: attakował 
12 b. m. w miasteczku Kielcach powstańców w 
liczbie goo piechoty i trzech szwadronów jazdy; 
znaczną liczbę trupem położył i wziął w niewolą 
89 żołnierzy i cztórech oficerów, a w czasie pogo- 
ni zabrał znaczną ilość broai i tczy działa. Dru- 
gi oddział pod wodzą Setnika Zwanowa , posłany - 
wślad za rokoszanami, którzy się byli ukazali o- 
koło Jędzowa, o-lbił 516 niewolników rossyyskich; 
w tey liczbie 2 oficerów niższego stopnia.” 

„WV ciągu tych trzech dni, która okryły no- 
wą sławą woyska W aszky CesarsKkrey Mości, stra« 
ta z naszey strony byłą wcale nieznaczna. Do- 
chodzi ona zaledwo do 120 ludzi, którzy ubyli w 
szeregach; powstańcy zaś w samych wiersiaśawk 
zaac2aą liczbę w zabitych i rannych, ne aS 
to im cztéry działa.” í 3 

„Świetne te sprawy są nowym owocem wz0* 
rowych rozrządzeń, męztwa i niezmordowaney czyn* 
ności Jen.-Adjutanta Rüdigera i Jen.-Porucznika 
Krassowskiego, równie, jak i waleczności woysk 
neszych, zostających pod ich dowództwem.” 

W tey chwili, kiedym kończył to naypo* 
winnieysze doniesienie W ĄszEY CBsanskiky Mości, 
otrzymałem od Jen. - Porucznika Mrassowskiego 
rapport, z d. 15 Września, w którym uwiadamia, iż 
Pótnownik Jeneralnego sztabu Stich, wysłany przez 
niego do Krakowa, z żądaaiem, aby schronieni tam 
powstańcy byli wydani, doniósł mu, że Jenerał 
fóżycki, po odniesioney porażce nie widząc možno- 
Świ uyść zupełnego zniszczenia, rzucił się ze swym 
korpusem do obwodu wolnego miasta Krakowa i 
tegoż dnia przeprawił się przez Wisłę, gdzie na 
przełożenie sustryackiego Jenerała dowodzącego 
woyskami na prawym brzegu Wisły na przeciw 
Krakow», oddał się z całym swym korpusem W 
niewolą.” : ; 

; T sposobem, pa zniesienia korpusu Ré- 
życkiegoj cała prawie południowa część Królestwa 
Polskiego, jest juł oczyszczona od powstańców, i 
wystawione przeciw nim woyska mogą teraz hyć 


użyte na wsparcie głównych s.ł czynney Armii, 
'ku zniszczeniu nieukorzonego dotąd jeszcze korpu* 


su powstańców pod wodzą Rybińskiego, i ką ostas 
tecznemu ustalenin powszechnego pokoju.” 


— Z Warszawy 18 (6) FFrześnia. Feldmżarsza” 


łek Hr. Paskiegicz przeoiosi się ua miestkaoie 
do zamku K rólewskiego.— Urzędnicy Ministerstwa 
woyny 14 wykonali na nowo przysięgę wierności.— 
W Modlinie za prosty obiad płacono 15 zł. p.~ 
Sklepy kupieckie zostały tu znowu otwarte: su” 
kno i płóino szczególniey mają odbyt. Z prawego 
brzegu Wisły przybywają liczne transporta. zbo* 


ża iionych płodów, Rossyyscy markietanci prze” | 


dają w różnych częścisch miasta wódkę, cukiety 
pierniki, słoninę iinne towary, Przez to ceny ŻY” 
wności znacznie się zniżłyły.-- Uniwersytet tutey” 
szy stracił w tym miesiącu dwóch członków: Ju” 


` 


4 


i 


liusza Colbergai Dra medycyny Jana Z7omorowicza. 
BW 0 wzięciu W arsza wy dowiedziano się: w Bèr- 
linie; 11 Września (30 Sierpnia); w Londynie, wno- 
cy 16(4) Września; we Frankforcie nad Menem, 
wnocy 15 (3) Września; v Hamburgu, 13 (1) Wrze» 
Śnia; w Paryżn, 15 (3) Września; w Petersburgu, 4 
rześnia; w Żytomierzu, waocy 251 Sierpnia na 1 
Września; w Odessie, zrana 3 Września. (7. P.) 


— 


FaANCYA. 
Paryż dnia 18 września. 

Na posiedzeciu izby deputowanych dnia 15. 
P. Las Cases (syn), zabrawszy głos domagał się, 
ażeby zwioki Napoleona przeniesione zostały do 
Francyi; a P. Briqueville żądał, ażeby one złożo 
ne były pod kolumną na placu 7 endóme. — Pro- 
jekt takowy odesłano do rady Ministrów.) 

— P. Vivien prefekt policyi departamentu Se- 
kwany, złotony został z urzędu, na jego zaś miey- 
sce nażaaczony ‘P. Saulnier. Mianowany też zo- 
Stał nowy sekretarz prefektury. 

— List pisany z Nicei, dnia 6 t.m. donosi, iż 
Xiężna Berry, wyjechsta do Neapolu, 

— Doktor Łarrey, dawnieyszy naczelny lekarz 
armii Napoleona, który czynił postrzeżenia w E- 
Bipcie nad mórowóm powietrzem i żółtą gorączką, 
lasm chorował na cholerę, wydał traktat o tey o- 
statniey chorobie. Š ; 

— Jenerał Santander, były wice-preżydent ko- 
lumbiyski, który wyjechał z Paryża dnia 10, po- 
płynął z Hâvre do Nowego- Forku, a ztamtąd uda 
się do Kolumbii. ; 

— Dnia 17 zrana Król wyjechał z Neuilly w 
zamiarze pow rócenia do Paryża; towarzyszy mu 
P. Alexander Delaborde. , 

— Postanowienia królewskie z doia 18 zawie- 
Tają następne nomioacye: P. Firien, radzca stanu 
nadzwyczayny, mianowany jest radzcą stanu zwy- 
Gtaynym; P. Saulnier prefekt /Mayenny , miano- 
wany jest prefektem policyi, na mieyscu P. Pivien, 
przeznaczonego ba inuy urząd; P. Gisquet członek 
rady ogólacy Sekwany mianowany jest jeneraluym 
sekretarzem wydziału policyi, na mieyscu P. 


No Teba parów zebrała się dnia 15 o godzinie 
2gley. jako sąd sprawiedliwości w sprawieP P./Mon- 
talemberta, Decouz i Łacordaira; parów było 97. 
Izba postanowiła zebrać się na posiedzenie publi-. 
czne dnia 29 0 godzinie 11 zrana i wezwać na ten 
dzień do stawania przed sądem. Kwestya o wła- 
ściwości sądu jeszcze niejest rozwiązaną, rozstrzy- 
Bniętą ona zostanie dnia 16 przed samym pro- 
cessem, 

,., — Deputacya kupców i fabrykantów paryz- 
kich złożyła tee 14 Królowi; ne prfwóko ka po- 
słachaniu petycyą, podpisaną przez 1400 kupców 
1 rzemieślników, którzy zaymują 22,000 robotni- 
` ów, iżądają ustano wienia ciągłego kantoru eskom- 
ży „89: , Król odpowiedział um, że rzecz tę rozwa- 
J 2 ministrem handlu. 
s; Rzą poświęca” teraz szczególnieyste swe 
starania około przedmieścia S. Antoniego ; które 
iczy 80,000 mieszkańców; każe rozdawać potrze- 
ującym wsparcia w odzieniu, żywności i w pie- 
niądzach. 
— Z powodu zbieranych podpisów w biórze 
gazety Journal de la Guyenne, wydawaney w Ror- 
Caus, dla wrócenia kosztów, na które skazany zo- 


ssnie tego prójektu do prawa, odłoŻone jest po 
ukończeniu rozbioru budżetu 1851 r. 

Polityka zewnętrzna, — P. Mauguin ma głos: 
W izbie, mówi on, kwestye pokoju i woyny są, 
jak wszystkie kwestye polityczne, kwestyami wy- 
podejącepoi z okoliczności. Milka temu miesięcy, 
roniliśmy sprzymierzeńców, utrzymywaliśmy ich; 
dziś jesteśmy sami w Europie; jesteśmy zostawie- 


"ni własnym siłom naszym. Nie możemy już na- 


mienisć o krokach zaczepnych, tyle tylko mówić 
możemy o woynie, iż przyydzie nam ją pro- 
wadzić, Nie mem zamiaru zastanawiać się nad te- 
mi ważnemi kwestyami; cheg tylko rozważyć spo» 
sob postępowania minisieryum, i obaczyć, jakie, 
podług podobieństwa do prawdy, z naszego poło- 
żenia wewnętrznego izewnętrznego wyniknąć mo- 
gą następstwa. — P. /Mauguin, żądając tłumacze» 
nia się od.minisieryum, mówi s wielkićm nieu- 
kontentowaniem o jego polityce zewnętrzney; tłu- 
maczenie się takowe daje powod do dłogich wy- 
wodow, w których minister spraw zogranicznych, 
stara się okazać, Że sposob postępowania, którego 
się trzyma Francya, jest jedynym, mogącym u- 
trzymać pokoy w Europie, i kończy temi słowy: 

„Lecz, może kto zagadnąć, na Czóm zasadza 


SIĘ Wasza ufaość utrzymania takiego stanu rzeczy; 


przedmiotu wszystkich waszych Życzeń i usiło- 
wań? — Tak, Mości Panowie! zasadza się ona ną 
ioteresie wszystkich mocarstw , na pewnych rę- 
koymiach, a nawet na powterzanych domaganiach, 
przez wszystkie mocsrstwa nam czynionych, iż 
zmnieyszą swe siły,skoro nasze zmnieyszone zostaną; 
i gig są zapewnienia, które zasługują na uwagę 
izby. 

z „Obwiniają nakoniec gabinet, iż nić ma prre- 
zorności , że słabą ma armią i nie dobrze urzą- 
dzoną, że nie jest uważnym na to, co się dziejs 
zewnątrz kraju. 200,000 Austryaków, mówią, stoi 
na granicach Szwaycaryi i Tesinu. Moyli się tro- 
chę mówca co do Odległości, Powiada on, 14 ar- 
mia Austryacka, stoi o pięć dni drogi od Lugdu- 
nu: lecz może potroić, a nawet cztery rszy więk- 
824 naanaczyć od tey odległość. Z 200,00 Aastrya- 


- 


ków, a których mówi, jest tylko g0000; woyska `` 


zaś Sardyńskiego, którego liczy 100,000, jest tyl- 
ko 70,000; dwa zaś nowe kontyngensy, odesłane 
zostały do swoich domow. Król Sardyński, niech 
mi wolno będzie powiedzieć;trzyma się oświeconey 
polityki, W krajach jego zaprowadzają się insty- 
tucye, obiecujące naypiękoieysze skutki. 
„Mówiono o traktacie przymierza między Sar 


dyniąi Austryą; oświadczam nayuroczyściey, że 


twierdzenie takowe jest fsłszywóm. — Co się ty- 
cze armii naszey, przest:ję na szczegółowym jey 
obrazie, który poda W Panom Minister woyny, 
i spodziewam się, iż okaże się ona dosyć mocną 
i dosyć potężną, nie tylko dla skłonienia do sza- 
nowania naszey niepodległości, lecz też dostate- 
czną, ażeby gabinet francuzki miał zawsze wpływ, 
który mu się należy między gabinetami €uropey- 
skiemi. 

„Powinniśmy dziękować P. Mauguin, rzekł 
P, K.. Perier, za żądane od nss wytłumaczenie się; 
łyczyliśmy tylko, ażeby w piątek, kiedy wstąpił na 
trybunę, prędzey się tłumaczył; możeby zaburzę: 
nie, które wybuchło (nie obwiniam jego zamiarów), 
nie nastąpiło. Naotrzymaną wiadomość o wypad- 
kach z»szłych w /Farszawie, Francya uczuła żal 


stat przez sąd kryminalny Girondy P. Brian, wy-' łęboki; lecz wszyscy dobrzy obywatele, ubolewa- 


awca gazety Quotidienne, drukarnia grzety Jour: 
nal de la Guyenne została zniszczoną dnia 13; wszy- 
Btko, co było w niey, zostało połamane. 
à — Dnia 22 — 

Birża paryzka dnia 21. Pięć od sta 87 fr. 60.— 
Po od sta, 58 fr. 75.— Akcye bankowe 1535 fr.— 
ha y i królewsko-hiszpańska 64;. — sk) bzu 

i Izza DepurowANYCH. 
k iara dnia 19. — Prawo o parow- 
M Ke * *erenger przedstawia raport komis- 
y's ié y Poruczono rozważyć projekt, mający 
zmienić artykuł 23 karty konstytucyyney: komia: 
sya wnosi, aby mianowanie parow, zostawione by- 
0 do woli Króla; liczba parów aby była nieo- 
graniczone. "Starszeństwo między nimi uważać się 
będzie podług porządku mianowania. — R.oztrzą> 


jąc nsd losem Polski, nie zapomnieli, co winni są 
własnemu swemn krajowi, i nie zechcą zapewne 
naprawiać niepowodzenia Polski nieszczęściami 
Fraocyi. Mości Panowie, rozważscie tu, pod o- 
pieką pra, a rząd, który obowiązany jest ich bro- 
nić, ma opierać się na woysku, na geardyi naros 
dowey, które wółsją nadewszysiko: niech yje Król! 
niech Żyje Francya! Takie jest życzenie wszyst- 
kich Francuzów; okrzyki buctownicze, które sły» 
szeliśmy, łalwo mogą być przytłumione. Ci, któ. 
ray wołają teraz niech Żyje Polska! dod'jąc precz 
rząd królewski, precz władza królewska, nie są 
przyjaciołmi ani Polski, ani własnego kraju. Roze 
ważayeie spokoynie, Mości Panowie to, co władsa 
nem powierzył», potrafimy ją obronić i zmusić bun- 
towników do jey szanowania.” 

— Urytamy w /Monitorze, co następuje; dziś, to 

. 4 


4 


7 


, 


` 


jest, daia 19, nowe zaszły rozruchy; lacz obecność 
znaczney sitý zbroyney, óraz postępowanie luda od- 
jęły odwagę wichrzycielom i Wcześnie zniweczy” 
ły ich zamiary. Cokolwiek zamyślali począć, na- 
tychmiast przedsięwzięcia ich mięszano, i tego wie- 
czora chodzić można tak swobodnie po wszystkich 
ulicach stolicy, jakby w dni, kiedy panuje nay- 
większa spokoyność. 
Między godziną dwónastą, a pierwszą, dosyć 
liczne zgromadzenie utworzyło się w ogrodzie i 
ma dziedzińcu Palais- Royal, i poczęło wydawać 


występne okrzyki. Mychło przybyły mocne od- 


działy gwardgi narodowey i piechoty; i chociaż 
cokolwiek z trudnością, oczyścili jednakże dziedzi- 
niee i galerye, które otaczają pałac królewski. Nay- 
uporczywsi zostali schwytani. Wypędzóne za pa- 
łac zgromadzenie to, wkrótce zupetnie się roze- 
szło, lecz wieczorem około szóstey, zebrała się zno- 
wu kupa na placu Palais Royal i przy weyściu z 
uliey S. Honoryusza na ulicę Kogucią. Dwa pla- 
tony jazdy wkrótce przywróciły porządek we 
wszystkich mieyscach pobliskich , sierżanci zaś 
miesta poymali bardzo wielu, których prawie wszy- 
stkich wskazywali im sami obywatele. W tymże cza- 
sie bataliony gwardyi nsrodowey stały na bule- 
warach Montmartre, Bonne-Nouvelle, S$. Dyoni- 
zyusza 18. Marcina; przytomność ich zapobiegła 
wszelkiemu uieporządkowi. i. 

4. Pozostaje nam jeszcze namienić o naywaźniey- 
szym w tym dniu wypadku, o uwięzieniu blisko 
dwódziestu osób , które zamknęły hS u P. Dule- 
jnison, winiarza, pa małey ulicy d. Ludwika, w ce- 
Ju ułężenia planu rożruchow wisczornych. Zwierz- 
chność, będąc o tém wcześnie ostrzeżona , kazała 
dóm otoczyć. Postrzegłszy to wichrzyciele zatara” 
sowali się, i nie usłochali przełożeń, które im czy= 
mił komisarz policyi, w imieniu prawa zaleczjąc, 
ażeby drawi otworzyli. Wtencźas musiano wyta- 
mać drzwi, i wszyscy, których znalezione w domu, 
zostali wzięci izsprowadzeni do więzienia policyj. 
Między nimb zuaydują się P. Chauvain, członek 
towarzystwa przyjaciół ludu, jedań z obwinio- 
nych, którz i 
buka i niejakić nazywający się Blanchard, teficetr 
z dywizyi Lacroix, Przy P. Chawvain znaleziooo 
parę pistoletów nabitych. Inni także mieli broń 
przy sobie. Można spodziewać się z tego schwy- 
tania pożytecznych odkryć. | = 

— Kilka kup zbierało się dnia 20 w ogrodzie 

Pałais-Róyal, Uwięziono mnóstwo osób, między: 
któremi znayduje się wieln cudzoziemców. Zbie- 
rano się w tym punkcie w celu sprawienia rozru- 
ohu,który nawet był się wszezął o pół do pierwszey, 
lecz nie miał żadnego charaktera politycznego. 
Wieczorem oczyszczono ogród. Spokoyność została 
przywróconą zupełnie w tym kwartale, około iżby 
Żadney nie było widać kupy, i stolica przybrała 
zwykłą swą postać. (J.d.S.2?.) REG 


Sprawy NIDRRLANDZKIE, JA 
Haga dnia 19 IY rżeśnia. | 
KXiąże Oranii i Xiąże fryderyk ze swojemi. 
małłonkami wyjechali z Hagi dnia 17 zrana do 
„Amsterdamu, gdzie tegoż dnia przybyły. Wielkie 
uczyniono w tém- mieście przygolowańia na przy- 
jęcie Nayjaśnieyszych gości, i Ich Królewskie Wy- 
sokości przyjęci byli od mieszkańców z nayży wsze- 
mi oznakami radości i przywiązania. Dnia 10 zra- 
na Król, Królowa, oraz Xiąże bert Pruski ze 
swoją małżonką, wyjachali także z Hogi de Amster- 
damu., | sai 3 
Amsterdam dnia 23 września, 
Król, Królowa oraz jnni Xiążęta i Xiężne 


familii Królewskiey, wyjechali do Magi Xuąże 


Albert Pruski że swoją małżonką przed powró- 
tem do Hagi odbyli niewielką drogę do Hollandyi 
północnej. A 

Brurella Ania 19 Września. 

Przez postanowienie królewskie, woysko po” 
większone zostenie dwóma półkami piechoty li-. 
niowey, które będą nosiły numera 1351 14. ` 
„ — Jenerałowie i oficerowie francuzcy, wytna* 
cieni do służby Belgickiey, przybyli do Bruselli. 

Główna kwatera marszałka. Gérard prze» 
niesiona została dnia 17 do Maubeuge. Twierdza, 


zostali uwolnieni w sprawie Sam- > 


* major A. Campbell. Admirałowie sir F. FPaliiamó 


= 


iż wszystkie woyska franetzkie ustąpią z kraju bel- 
' gickiego dnia 20. TE: l 

— Gazetż Emancipation donosi; że rząd bel- 
gicki sposobem urzędowym zezwolił, aby twierdze 
Epres, Tournay, Charleroi, Monsi Ath, byty bu- 
rzońe przez rząd francuzki. R: ż 

— Jenersł Belliard i sir R. Adair wyjechali 
wnocy dnia 15 do „Antwerpii; spodziewają się, iż 
podróż ich uprzątnie ostatnie trudności , ¿które za- 
chodziły w naprawie grobli. 

— Sąd kryminalcy w ś/ainaut uwolnił podpół= 
kownika Gregoire i kapitana Debasz, którzy byli 
oskarżeni dnia 2 Tstego pakóby kuowali zamach na 
wywrócenie istniejącego rządu. Jednakże proku= 
*rator jeneralny założył apellscyą od tego wyroku. 

7 . Dnia 24 3 
Powiadsją, że Król wyjedzie dnia 4 przy- | 
szłego miesiąca do armii; dodają , Że główną swą 
kwaterę będzie miał w Diest. © -~ j 

— Na posiedzeniu dnia 21 senat przyjął prawo, 
Eat się powołania do służby konskrypcyoni= 
stów z roku 1826, 7” | 

— Czytamy w Monitorze Belgickim : „Dnia 16 
września jenerał Gobłet, netnomocnik Króla Bel- 
gickiego, przedstawiany był w tey godaości przea 
lorda Palmerstona posłom Austrysckiewu, Pru- 
skiemu i Rossyyskiemu.” Qzytamy w tómże piśmie: 
Protokuł N. 40, ściąga się do wymiany jeńców i 
do naprawy grobli. Ostatni protokół N4441, z dnia | 
14 wrzęścia ojednym tylko mówi przedmiocie, tó 
jest: o ustąpieniu Francuzów z Belgium. 

— EF, Notkomb powrócił dbia 17 z Londynu; 
sądzą, że interessa belgiękie na konferencyi we 
amą lepszy obrót. R 
|; — Donoszg, iż rząd belgicki prosił Francyi 0 
budowniczych i marynarzy, dla położenia pier- 
wszych zasad marynarki wojenney w Ostendzie. 

— Donoszą z „Antwerpii, iż z wielkim pośpie*” 
chem pracują około naprawy grobli na lewym brze* | 
gu Skaldy. (Jda S.P) WEJ 


' 


RE AWG LT Aa. eda 

Gszeta dWOKO ogłasza 28 nominacyy ber 
netów, między którymi postrzegać się dają jene 
łowie-porueznicy J. Slades; W. Ansen i Kenneth 
Mackenzie, wiee-»dmirsł R. W. Otway i jenerał” 


i sir W. Zargood, jenerał-poruczńik sir J. FE ile 
loughby Gordon,orsz wice-admirat sir T. M. Hardy 
ozdobieni zostali wielkim krzyżem orderu Łazien* 
nego; wicó-sdmirałowie sir G. Scott i sir T. Dun- 
das mianowani są komandorami, a prócz tego Król 
mianował osiem osób kawalerami tego orderu. 
Dostor Forster z Cambridge, członek fakul 
tetu medycznego, wydał w Londynie dzieło o cho” 
: robach zarsźliwych szerzących się teraz w Euro? 
pie. W dziele tóm twierdzi on; że te choroby, 8. 
szczególniey cholera, pochodzą zupełnie z odmi | 
powietrza na kuli ziemskiey. Od czaeu okazania się 
jęy w Europie, odbył on wiele podróży, i przek9” 
nat się, Że elektryczność powietrza przedstawić” 
nadzwyczayne fenomenga przed i po trwaniu tey 
choroby; uurzędzia elektryczne przechodzą eiągl6 
z jedney elektryczności dodrugiey, sposobem nad“ 
zwyczaynym; ukązywanie się zorzy połnocney było 
częstsze, i powietrze nie było, jak zwyczaynie się 
dzieje, odświeżane lioznemi burzami. Nakonieo PF 
Forster, ostatecznie wznosząc się na balonie, zna” 
lazt powietrze, w wysokości 6;000 stop, równić. 
ciepłe, jak na ziemi. Nowy yoia niedaleko Sy% 
cylii i zbliżanie się komety 1759 roku, są także 0%, 
kolicznościami, które, podług astronoms Keplera 
wpływ swóy wywierają. Uważając tablice meter 
„orologiczne , Doktor Forster postrzegi ; że wiatć 
wschodni prawie ciągle wiał w stronach naybst” 
dziey posubiętych ku wschodowi Europy od mie 
siące marca, do końca lipca, ~ f 
— Podług listow ze Stanow Zjednoczonych Ame 
zyki, pisanych dnią 19 lipos, eliolera przebyła jał 
Ocean Atlantycki igrassuje ta podobnie,jak w EU 
ropie, z tą tylko różnicą, Że tanń bardziey jes” 
niebezpieczną dla dzieci. W jednym tygodniu; 2, 
115 os$b umarłych w Filadelfii, znayduje się 85 
j 

A 


dzieci, ledwie kilka lat mających. (/. d. 9. 7.) 
$ 4 
DODATEK 


DODATEK DO 


"Ogłoszenie. 

2. Lokoya w Gymnazyum pierwszćm, Szko-, 
Je przy nićm' powiatowey i narafialaey przy 
kościele 5. Jana, jnż się rozpoczęty, nwiada- 
miają się o tém Rodzice i Opiekunowie, któ- 
rzy mają oddawać do tych szkół swe dzieci, 
aby z wysłaniem onych nie opaźniali się, Wil- 

no 1851 roku, Października 5 dnia. 
Dyrektor Szkół Gnbernii Wileńskiey Raqdz- 
ca Stanu i Kawąler Kajetan Krassowski. (541) 


e Zbiegi. 

1 Od Wileńskiego Gubernialnego Rządu. 
Waięty tuteyszey Gubernii w Upickim powie- 
cie za bezpasporstwo Juryy Kart na examinie 

. powiedział: że mieysca. urodzenia swego do- 
statecznie nie wie, pamięta tylko, że gdzieś tam 


w loflantskiey Gubernii wyhodował się i prze- ` 


bywał po różnych mieyscach Kaurlandzkiey 
Gabernii, a nazad tema lat 15 dostał się do 
Królestwa Pruskiego, tam zaymował się po 
różnych mieysoach słażbą, zkąd ma początku 
„łeraznicyszego roku powrócił. — Zaczem na 
mocy Ukazu Rządzącego Senatu z 29 angusta 
. 1807, a5go oktobra 1817, i 51 julii 1824 ro- 
ku, tudzież. Nayw yżey utwierdzoney: na 
dnia 22 marca 1828go roku Opinii Rady Pań- 
stwa, rezolncyą Gnbernialnego Rząda 11 mar- 
-©ą teraznieyszego 1851go roku nastałą, pomie- 
niony Juryy Kart uznany za włoczęgę i zesła- 
ny na Syberyą na osiedlenie — Przymioty jego: 
Wzrostą 2 arez. wiersz. , twarzy okrągławey, 
Rosą miernógo, coza światłosszarych , wło- 
"BOW na głowie ciemno*rusych wąsy i brodę 
Roli, le 


oneta rzemiosła nie amie, nieżonaty; © czóm 
podaie się do wiadomości właściciela lub gro- 
mady, do których powienjony włoczęga może 
należeć. — Października 3go duia 183 1go roku. 

Assessor Józef Sznle. i 
Sekretarz Jamont. 


Powytozyk Benedykt Czarnooki, (544). 


1 Od Borysowskiego Niźszego Ziemskiego 
Sądu ogłasza się , iż w Borysowskim powiecie 
wzięty człowiek Miohayło Medwiediew, który 


ereh , Że jest rodem Twerskiey. Guberuii, 


Ñ lego 
Sala naa Mikotaia Fedorowicza Niemeowa wło= 
i ninem maiącym od urodzenia lat. 25, ina- 

gpuiące Przymioty: warosta średniego , twa- 
FREY. Bzystoy- włosow na głowie ciemno+rusych, 
oczu szarych „ ża pomieniony człowiek, utrzy- 
mnie się w Borysowskiey mieskiey turwie — F 
przeznaczono: zrobić n 


jego sprawkę, o ozém pisano do S 


iższezo Zi f f 
1831 ok ago Sąda. 


Naczelnik 


taryckiego 
Czerwca 29 dnia 
` Assessor Dąbrowski. 
Stołu Szczerbiński. (539). 
ke Š ~ i t 
; Wila w Księgarni, Józefa Zawadzkiego w 
s p WYSZ J następniące nowe dzieła: 
Wieyski.g a Jana. Początki Gospodarstwa 
ARIE „z niemieckiego na ięzyk -polski 
A Uwag i powiększone dodatkiem nic- 


który s 
klimatu Północne 


skiego. Poprzedza t przez Michała Oczapaw= 


stosunek miar i wag austry- 


we ucho przekłate. — Wiarę wyznąte 


powiatn y maiątka Brodowa, oby=, 


6 ma przeciw powiadanin 


celu zastosowania natki do / 


GAZETY KURTERA LITEWSKIEGO N. 122. 


37 Hno dnia 7 Października v. 3. 1851 roku. 


aekich czyli wiedeńskich, w tém dziele nżyz 
tych, do franconzkich , polskich dawnych ino- 
wyob, — litewskich — i rossyyskich. Z wyda- 
nia 5go poprawnego i powiększonego. Tom 
awszy 3v0, 1851 œ R. sr. 1 k. 20, 
(Tom drugi pod prasą) . 
Korowickiego, Porządek są. 
dowy, kryminalny, podłag praw 
roszyyskich z dodaniem odmian, 
gnberniom zachodnim właści- 
wych 8. 1831 
' Tego? Autora uprzednio 
wydane dzieła. j 
Proces cywilny litewski 8. R. sr. 1 k. 20. 
Porządek sądzenia spraw w 
Rządzącym Senacie i Radzie 
Państwa 8. k: sr. 50. 
" - Proces graniczny litówski 8. — — ôo. 


k. sr. 50. 


2 Qd Borysowskiego Niżezego Ziemskiego 
Sądu ogłasza się, iż w Borysowskim powiecie 
waięci trzey ladzie ZMichayło Abramow, Hry- 
horyy Markiałow i Leonti Iwanow Hryb, któ- 
rzy powiedzieli, że są rodem pierwsi dway Pen- 
zeńskiey gubernii, Łamowskiego powiatu, wsi 
Kitowa obywatela Wasila Zahwozdkina wło- 
ścianami, a ostatni Kkaterynosławskiey gnbernii 
Taganrogskiego powiata, wsi Dmitrykowa , o» 
bywatela Dmitryia Iwanowa Dmitryka dwor= 
nym ozłowiekiem, przymioty ich: « Michayło 
wzrostu wielkiego, twarzy białey, podłagowa- 
tey, oczu blykitnych + włosow na głowie oie- 
mnorusych, na wąsach rasych, od urodzenia lat 
35; Hryhory warostu średniego , twarzy ozy= 
siey, oczu szarych, włosow na głowie rnsych, 
na lewóm unchu ma kolczyk, lat 25; i Leontty 
wzrostu wielkiego, twarzy białey, nieco ospowa= 
tey, ocza szarych ; włosow na głowie ciemno- 
rusych, lat 24ch, i że oni utrzymują się w bo= 
rysowskim mieskim ostrogn, o zabrania zaś na- 
przeciw ich powiądania sprawki, pisano o pier- 
wszych dwóch do Łamowskiego, a o ostatnim 
do 'Taganrogskiego Niźszych Ziemskich Sądow: 
Lipca 29 dnia 1851 roku. (529) Pre. 

Sprawnik Eogenfelt. 
, Sekretarz Popacki. 


> Zicytacya. 

©. 2. W Domie Wileńskiego Towarzystwa 
,Dobroczynuości będzie wyprzodawać się z pu- 
bliczney licytacyi pozostałość po zeszłym Janie 
Bagińskim, byłym Oficyaliście przy sklepie ubo- 
gich, składająca się z garderoby, bielizny i dal- 
szych rzeczy, ‘Zacznie się wyprzedawać dnia 6 
łeraźnicyszego miesiąca © godzinie 10 ranney. 

Bpembninrii Iioamnneiicmep»  Hognoakos- 

nHukb PymkoBcku. (542) i 


5. Oświadczenie imieniem WjJPanny Ja: 
styny Grudzińskiey, zapisuje się z tego powoda: 
w roku 1850 Augusta 25 dnia, JW. Radzca 
Stanu i Kawaler Jan Znosko, na oblig zawi= 
niwszy mnie Grudzińskiey rub. sreb. 100, obo- 


"wiązał się takowe dnia 23 zeszłego apryla, o- 


płacić. Kiedy jednak tego: nie dopełnił, to żał. 
wydawszy dnia 12 idącego bra do Grodu Wi- 
leń. pozew, i wpisawszy za onym aktorat, dnia 
dzisieyszego rzeczony oblig, przypadkiem, idąc 
przez ulicę Zamkową zgubiła, dla tego więc 


stosownie do Art 24 z roz. 7 Stat. Lib, czyć 
niąc' pabliczne opowi iadanie, upreszam, jeżeli” 
by kto wspomniony oblig znalazł, aby raczył 
Żał. mieśzkającey w domu Kaugisera oddać. 
Za co próóz wdzięczności, odbierze i nagrodę. 
Dnia 29 7bra 1831 r. 


— 


Uwiadomienie: 
Kxpedycya Gazetua Pooztamtn Litew- 
skiego uwiadamia, iż można prenumerować na 
gazetę Kuryera Litewskiego, kwartałowie, li- 


(555) 


Justyna Grudzińska. 


$ 


cząc kwartał od dnia 1go października dokoń- 
ca roku bieżącego, za cenę zwyczayną, to jest 
rub. sr. trzy kop. piędziesiąt. 

W zględem Dziennika Medycyny, Chirorgii i 
Farmacyi poźniey będzieuczynione uwiadomienie. 


? 


Od dnia 1go teraźnieyszego miesiąca Paździer» 

_ nika zaczęła się mieyscowa prenumerata na'osta- 

tui roku bieżącego kwartał gazety Kuryera Li- 
tewskiego. Cena zwyczayna r. 2 k. 25. 


Rada Mieyska zawiadamia Że tnteysi wexlarze od daia 1go Gbra po dzień 8my 8bra 


kurs motet następnych pokazali takowy: 
adzieście pięć , a sami przedaią po rabli 


w 
= rab. dziesięć kopiejek ośmdziesiąt, a sami przedzią po rub. iedenaście kop. pięć ; 


ryał daią rub. trzydźeście dziewięć k. siedm i pół, 


za dukat nowy daią rubli 


iedenaście kopieick 
za dukat „stary 
za impe- 
ł, a sami przedaią po r. trzydzieści „lziewięć kop. 


iedeuaście kop. pięćdziesiąt ; 


sześćdziesiąt sjedw i-pół; za pół-imperyał daią kn, dziewiętnaście kop. trzy i trzy ćwierci, a sami 
przedalą po robli dziewiętnaście kopieiek trzydzieście żrży i pół; za rubel srebrny całkowy daig rub, 


trzy k; siedmdziesiąt ostóry i pół, a sami przodaią 


po rab. trzy kop. siedmdziesiąt dziewięć , i pół, jra 


rubel- srebrny drobną mobetą daia po rnbli trzy kopieiek ośmdziesiąt pięć assyguacyami. 


> Tpaąckiii Tanasa Hosankiñ. Pismowodea Marcin Pozlewioz. 
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